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P. łC L  o pogromach.
r  K.L pnasłata do Poa«btw* poUfcwfo w 

JTicaulu tusiąpiitąc* oswihdca«ma * prośbą « do* 
^c cats go wuystkua państwom koaUey. ora* **• 
draiayołi

P. K. L. *wr«ea uwag,, u  toddeacYin* kUai* 
*»j. rorsiawane p o c i  iyduWikie Radły Narodo-

i prut ś'/dow k. u rackootycb planowych po* 
|;u:n.icb Żyduw w Galicyi tachodnui pruwuk-.ą 
a i ...wyiłsym .topniu c i i  jputjcicóśtwo polani, 
i  GaLcyi panuje prawu wtz^dne lad — gdaia* 
ticgdzja wybuchając* rozruchy »q wynikiem lego 
u civ bandytyzmu. Ut/ry oga.nąt w uac««ir 
Zickirym topolo cale Węgry. Sławonie a w row* 
iri mierze całą A uslryą, Niemcy. Czecny t Mora- 
ry. Prana żydotraha notuje fakla pogromów ty 
low.kicb gdzieniegdzie)—prowadzi jednak wizcch- 
hriatową kampanią o.zczcrcia — jedynie prztc.w 

Siotunck piz-ważncj *;ząici 2yaów do Pru- 
nków t dawnego rządu auslr/ackicgo *l .aoaJto 
ło.n (C znany, by nie wiedzieć, w czyim >n!cre»ir 
lea dkiał*.

P K. L. prosiła iuż koalicyą o przydanie da*
I l..jlow i przekonanie sią na miejscu o prawdzie: 
c»« tią jednak zmuszona oświadczyć Utai U 
gdy prasa źydowrka w dalszym cisgu bądzie tak 

I *.- .prawicdl.wie zpolw.rzać Polskę przed Zwt*- 
I Irai. on.cmużLwi władaniu poUkim panuwanic nad 
" rzburzonem społeczeństwem. Mole rzeczywuc.
I.) wołać to, co dotąd iotnlclc tylko w rozziewa*
| tych oszczerstwach.

Pmydyna P. E  L
Zgroza przajmuje dnzz, — czy to możliwe 7 

<Pi'C tr w ten sposób na wyższa Madz i rządowa 
cu/ci dzielnicy reaguje na zdarzeń1,  i wypadki, 
oi których nrvw «ią icuia w zylacb . które plo- 
n. ii wstydu wywoluią na twarzy każdego ezto- 
n.cna nawpól choćby tylko pv ludzku c*u:ąccgo? 
Itnogo swosobu lut nie było? Nic było ani 'ednegu 
iłewa oburzMia i polepienia d li (bandytów*, kto* 
rzy splamili wobec całego ucyw.llzow .neą • iwizt. 
r  k poi*Vie». A nic znal-rl*. «ię w ercu autorow 
(ti oz wnei btunryacyi P. K. L. choćby tedoo ihi* 
vo wapólczucia dla ńlezzesęiliwyen otiar ówztyal* 
•V!ch pc gromów?

Wzywam? na ewiidkow oaezycli czytelników, 
ta w oaz tym dzienniku nie było ani jedni go do< 
*i. któreby choćby przy n&igortrti .roli mogło 
być tłómaczonc jako zarzut przeciw zlerom rzą. 
inrym, jakoby one winne byiy tej «tra*rnei kata* 
Ptoly, która tpzdU jak huiagan na Polil.ą. Stwiet 
dr.ilUmy nicjcdnokroime, z całym nacUkicm. ze 
tlcry rządząc, czy. .ą wezyztbo, co icw w cb mo
cy. cćcby poikrotnlć rozszalała luryą rozbeztwia. 
eycb zbulców 1 morderców WyratalUmy ttylko 
z c cd o'irotr'0 tal, te władz* tych czynalków nie 
(icgz daleko, te !ą paraliiują kacyki ptowuicyo, 
et Inc. które znać u  mało mają mlcligoncyi, ete* 
by zrozumieć, i ra mało ludzkiego zurca. areby oo 
cruć, taka zzkodą przyneazz zizrw.e polzkiei. tek 
bj‘dzo od aympalyi w.dkicb derookracyi twiata 
n '»qq bawaiUmy nieiedaokrolnie wyrar zalo*

U anarebw, która teraz na awiccie w ogólno* 
Ur, a w Police w zzczrgólnoeci panuie, uniemuzii* 
t j  oopowrcddalnym czynnikom zchranui dv>U* 
ttcrnycj zu, aieby tazi raki lad. eboeby tylko pro* 
*>Zk>ryezi.y, zaprowadzić ObolewaiiZn.y • uuoie* 
*i;i.y jaku obywatele Paózlwa poUkicgo, /a to 
Ptititwo z tą yilamą przychodzi na zw.ab /ipzlo* 
zoitiuy i apelujemy bezuitanmc do uczciwei o* 
pzij |ij6i«znej (tolzkiej, aieby jednak tmt iptubc* 
•iii zoudaić (tiuueme zpolcczcnslwa i jakby miir 
irzeciwatawila z:ą to| ohyunci lali, która rozlała 
ią po iiocni połsktei. Jaitze aa te nazzo gorące z* 
?,•'* reaguje oajwyizza magidratura nzazet ni a* 
uoząkUwei dzielnicy/ Wymyalan>auii z gruntu me* 
(•oprawicduwumeoa ukryłem, ile ukryłem u-pra- 
*iudliwienioia (uenawtoci przeciw 2ydom lakuui 
»unaoto dobrze *~yn •* do»iwkiem •przeważnej 
1 zą*ci 2y«iuw do Pniwoków i dawuego rządu *u* 
rtryaałtKgo*. który tylko iakai niezrozumiała ra* 
buli»u»* moza wtłoczyć do tei c-.li i argumcnla* 
cyu w jakim — i« przyczynowym związku zlot 
dawuy alo*unok azanadto dobrze znany* z pogra- 
darni w Chrzanowie, Brzedtu. Dynowa, Przemy* 
<lu. a oetatnio — najtragicznieiizymi i najkrwaw- 
azynci — we Lwowie9 bzy io przypadkiem werod 
tedaktorów ołicyalnej eauncyacy. łut m»-dxła tn  
nikt z »zat)adle dwbrza znanego* typu trótloiabycb 

ziilyków poldticb? byliamy Ipialnywi obywalela- 
1 pa tutora auztryacklego — czy- to Poiacy nim1 

Jm byli? Kolo polaki* było pfz* z pól w.tkc iaj- 
zewmejozą podporą 1 oetoją AoibA Czy za to na* 

Jaiy oaz teraz V*raf ? A czy • bandyci«, łąk atn* 
(aznie P. K. L nazywa pogromćzyków, aą odpowie ■ 

l daim organem do wymierzenia nam kary? Czy 16 
włain« abandycie małą tą poł.tyczn* wrądiwoćć 
te nem nie zapomtnaią lolalnoict worre A w4ryt? 
Gdyby i*totaie tak było, nie zfozum.elibytmy zn* 
pełnie, dlaczego nie wykonuią c> honorow. m red* 

, ctcwielele prawdziwego palryotyzau odpowtedmeł 
| kiry takte przeciw — magnatom polakoa. łeb ato* 

iuńc k do Arelryi był cbyba bardne) ai rdoczny, a* 
n leli m u ..

A za wymyiłaniami i gotoelownam odpiera* 
nicm wiadomoici « pogromaeb tdt.e ** (rozba 
T»':, groibal Grogbz ru etrotry *nne> P K L, te  
rtraci „panowanie nad wzborzonem apołecseflil - 

I wtfio*. >panowam««. którego nłooleiy niema, aad 
•w*clvirz >nom ipoleczróitwem*. któż- dapteru kłl. 
ka wierszy przedtem nazwano • bandytaow*- Gro* 
iby takti *i r  łrU toy jui nieraz w Ueioryi (Ma* 
tnie rmcał ń im łą w twarz w p w  Pobjwłąt*

Bethmann Hollweg o błędach
polityki nirmieckiei.

B ^run , 27. ilstopada. BK. Były kan* 
c le rz  Kzeszy nictr.icckici B, ihm ann Holi* 
weg w yruzil się w obec w spółpracow nika 
• D eu tsche Allg- Zl^.« o rcbclacycch  ba* 
w arskiego rządu  w sp raw ie  winy w ybu
chu wojny św iatow ej w następujący  soo- 
sób- D otychczasow e rcw clacyc rządu ba* 
w atsk iedo  dotyczg  p rzedew szystk iem ' au 
b lio-serbsk icgo  konU iklu i naszego s ta n o 
w iska w tyra w zglądzie P raw dą jest, 2? 
rtanęliAmy po s tro n ic  A uslryi. k iedy po 
zam achu sarajcwslcim  uzuala za kontcc<a<- 
ib ro jn e  w ystąp ien ie przeciw  Serbii i że o- 
swiadczylibn<v gotow ość w ypełnienia na 
'■zvch obow iązków  so |uszniczvch. na wy- 
riadek. gdyby z postępow ania przeciw  S e r
bii w ynikły dalsze w ojenne ko inp 'ikacve 
hłiftdyimy zatem  nie tw ierdzili, iakoby 
:k c v a  A tisłro-W ejjicr nas zaskoczyła. — 
P raw dą natom iast iest, *c nie znaliśm y 
brzm ienia ullim ^ttim  austro -w ęgiersk iege 
przed  itg o  wystaniem .

Ja osobiście oSwoodczytem. zazna 
lomiwezy się z treścią ultimatum. ve iesr 
ono zbyt ostre. Naszli po!itvka w dalt>zvm 
rozwoju wydarzeń prowadzona była « 
wwzgłędnioniu tego, mojegą zapatry.wnnł'u' 
Rcsva za pośrednictwem Serbii uprawiała 
sv!.lcmatvcz.ną polityko podkopywania 
Austryi na Balkanie. Oka mocarstwa za 
biegały o osiągnięcie celów, które możno 
było

dopiąć tylko na drodze wojny 
To był jedyny moment, dla jakiego Nietncv

Jut Francuzek Józef wiedział 
o beznadz ajnoścl wojny.
B n d a p e s z t ,  27. listopada. Tel* wl. 

•Dell Hirlap* donosi z poinformowanej 
strony, że byty węgierski minister honwc* 
dów baron Hazaj joż w r. 1916 dowiódł 
cesarzowi Franciszkowi Józefowi, że 
Anstro*Węgry nie mogą dłużej prowa
dzić wojny jak póf roku. Biegał on cesa
rza Frandszlca Jćzria, aby dla o ratowania 
tronn i monarchii położył kres wojnie i za 
wari pokój. Odpowiedzialni węgierscy mę
żowie stanv po porozumieniu się z enstryi 
ckirał dyplomatami wpłynęli na monarchę, 
aby nie bra! poważnie przedstawienia bar.

rgoJciły się na wojnę Anstro*Węgier prze 
ciw Set b il ^

Bcthinan Hollweg omowił następnie 
usiłowania Niemiec w kit runku zlcbaliso* 
wania ausuo-st rbskiege konfliktu, które 
rzekomo rozbiły się o postawę Rosyi. — 
Czeka on z niecił rui twościq chwili, w któ- 
rtj mógłby przed bezpartyjnym trybuna
tem państwowym dopomódz do neycię* 
siwa prawdzie.

w  dalszym ciągu w powołaniu się na 
M punktów Wilsona przyznał Bothmnnn 
Hollweg, że jest winr. Niemiec, iż nie tra
ktowały mieszkańców' Alzacyi i Lotaryngi 
w sposób, któryby przyczynił się do stop
niowego zatracenia w nich świadomości 
ćmiono państwowej przynależno Ser, ‘Mu
simy przyznać — zakończył Bcthtrznn- 
floMweg swoje wywody —, że wskutek 
nletfomagań naszego narodowego chara

kteru
i grzechów naszego cale*o zachowania, 
orzycrenllt-imy się w znacznym stopnia do 

wzmocnienia uapfęcłu wojennego
które przcpctolalo atmosfero nietylko w 
ciągu ostafnfcgo lat dziesiątka* Ustawi
czni padały słowa, ttlórc mogły wywołać 
wrażenie prowokacyu

Wszechnlemieclde machinacye
zaszkodziły nam wiele zarówno zagranicą 
jak I w krajo. Przedcwszysłkicm L zw. pn 
lityka flotowa uprowadziła Niemcy w fa
talne zawikłnnia

Hazafo- Obecny rząd węgierski ma w swym 
ręku podanie bar. Kazała i wdrożył już 
śledztwo.

Jak  wydobyto tajne dokumenty wojny na 
światło dzienne,

Wiedeń, 27. listopada, ^najbliższych 
dniach nastąpi opubliko«*anie tajnych do
kumentów minitlcrslwa spraw zagianicz* 
nych co do V*ybucha wojny w cela doklid- 
nego oświetlenia spra,wv win-; wywołania 
wojny. Według doniectcnia Z Budapesztu 
dokumenty odnośnie wydobył Z tajnego 
archiwum ministerstwa spraw zagranicz
nych obecny pose! nicm. austryacki dr, 
Ludo Hartman. Inicy&tywa tego kroku po
chodzi od dra Wiktora Adlera.

Kaw. Ninot PobieJnoteewa wiącał Cbe* ktoś 
objąć iefo Dtirh! ;tą  rola? Nic laułnoiclmr lei ni* 
komd. Zydore t  p c w . ic^, t l i  bądtie m PcUcr, 
bw śto  lic. i i t d i  ip tln i tlą (roibą P. K. L I n‘r 
bard co fa ttonu taą  dodatkową grolbą rcdakcyi 
pcw pabkicb. A!- ety Polsce wtedy b<$d<l« do- 
k rtr?  Ci y tul kiedy d»brxa był« paóttwou*, w 
lióiycb barmoBli nie h^ło, ani ładu i puiądku? 
Czy zdołały zbudować tle państwa, a, zbudowane, 
etą nlrlytuać i utrwalić, telełl w atch pokalaa 
un ie |«ość była ęnrbioni I zajirufona? 2 i pół mt- 
Uona ludzi nie tnofna ani wymordować, an. wypę 
dzić, am nawet wyślodzić. nic naralaiąe siebie sa
mego na nailatafaiciszc nastąpstwa, niemniej zgu
bni b k  d li fnęhlw ych.' Do iakiegoś m^Jiwcgo 
układu wspóllycia m *1 przyjść. A obawiamy slf 
bardzo, la  — *novmy bgodniei — niezgrabny kr 
muniknr P. K. L  dc wytw orzenla naatrow. w któ* 
rym z jedn*i i dnuiioi strrny t ild układ mógłby 
nastąpić, się nie prryc*vnJa.

Na koócu itwzezr icdao faktyczna *prt *tov»- 
nie: Jest zgoła niezgodne i  prawdą, le >t«doyinkie 
Rady Narodowe* rpuiewafą wlwłpmości o .po
gromach w Galin- Czynią to ci, którzy aa wis* 
—w skórze poczuli *bandytyzm«. Ki ryczą, bo kb 
bob Takie ul prawo fayolrgiczae, którego nawet 
P U L  zmienił nie zdoła.... '

t ieszezt frdna uvr:ga zasadniczą, którą b r -  
* Mannit powtanamy. Cbodsl ona nło znakłrte 
niestety. — |ak zro»sią wszy/.ko. eo mówią 2 Jrl 
— ladnegc oddlwl^ku w »pc1*-c*t« twj* pnUklent 
t jego opinii pnbliom«(i Kwesłya óydoyską jtfta

całość, t  zetem cały uoa-jleks zjawisk i proble
mów. która ale na tą kweslyą składają, mola byó 
tytko przez międzynarodowy najwyższy areopag 
tu e im s j, Ale pMhczególae cząiel kweatyi ży- 
duwdktei w poszczególnych pdtstwacb mają i me* 
jU byó t.r.o  że tak powiemy, w domn rc wiązem 
To tamo tyczy się kwestyl żydowskiej w Polsce. 
Nsur dziennik rosiał po to założony, ażeby sta
nowił organ po . tomin owczy miądzy nr. i waża- 
ląeą częścią połskick Żydów a spoIeczeasH ta» 
f ol lds □. tńiurweneyj tub pomocy zagranicy ale 
wzywaliśmy, ani nk żądaliśmy afgdy. Sądzimy, że 
w nu  wmyck Jasi der/ś słłf koralsij i intelektu
alnej, uebj zastępować rasse wiśni interesy* 
W programowym ir rkrlr nazzegc dzicarika w, - 
powłedziełlimy t ar mi > tą łi *' w myśL że eta 
ryjemy w MareLkn, łab Ru*i bl ś rie chcemy ob
cego patronatu. To nasze prrlteładczenie I poeui* 
nawianie. powtarzesi s bezestunnin. NI* w*azą Mst 
winą, z« opłata pubocznn polAa Jest głuca* ■■ 
nasze słowa szczera ł uczciwa. My pragniemy zgo
dy nczciwej i honorowej, ale trafiamy — Jak do-- 
tycsgeza — aa próżnią.

Pragniemy zgoof mełylLo we w lasayą htle- 
ijylr. sli także w Htierrsie Państwa
Lt6n go chcemy być. o ile a sa  to tylke umożliwia,
I i '. .« rn , obywalelaml Moż« {edask raz  przecież 
opinir publiczna polska przyimk do wiadomości, 
to nasz* oświadczenia, kióre iylr tezy ini publi
cznie składaliśmy, a które zostało dotychczas — . 
monologiem^.

K o A l r y b u c y e  u  s t k o d >  
p o s r o m o w e

W f « d c ó, 26. listopada. Tel* wL »N. 
W. Journale donosi s Zagrzebia: Węgrzy 
ściągnęli fcontrybucye s  wyspy Mm. Na 
poszczególne wale n^iożono kontrybocye 
-lęj ofąc« vf Zł.yż miliona korci a to ce
lem odszkodowania Żydów, którzy z po
woda ekscesów ponliiili znaczne szkody, 
Hr. Festetlcs, ktćrcgo dobro zoJtałc de- 
srezętnie ograbione, nie otrzyma odszko
dowania*

łWvspL Mur, zamieszkana przeważnie 
przez Słoweńców, leży tuiędzy Drawą a 
Murą w węg. komitacie Zaiz.j

O  k a t a s t e r  n a r o d o w y  
w  n  o m .  A u s t r y i

Wiedeń, 71. łłstopiśh. T*L wh Kcre* 
opomlc:icg- pai n* .eiitar.ui do;o,i z n r nie.* 
ckkh boi {K>sc'.-kJ.Ii: Żyd. R ń t narodowa 
zwn-c ł . się do nietn. po.fow z żądaniu, db|
»tjst-piiii zb* udzieleniem i  djaimojMoid a j  - 
stą^ienib jeke odiębncj naiodowośct przg 

j prz{,«. łjc*i w yb.rc i, Ł j. zi. udzee-.ieo im 
iz>ccgcJMich nx .łda' *w Temu zyczć ;ilu na
leży uczynki zrtdość w len spoiojt, oy na 
poJstem c katastru żydzi bij 1 upmwnie.i oc 

s-icro prewa u-y orczcgo odręb 
nie do ijiry:h nrrodowośc łoz: iia e. ącyd; 
się Ln in /.oaLw zaeży iToścf wszys.ki:h 
wyb^roiw żydowz^idc Ir*-- dał* ą  dii wcią- 

2yJo m>wlą e^o po ni« łć.ku ao t  gc 
kotusjm będzie ci.tuls!s dacy/js, czi) dina 
oto xs p.7y~ir;c słę do nenyiećitfęj ł*«> źif- 
dovnr pj o rodowości. Zyczr ie Żydów co do 
sr,ccTjc.‘n;,tcli tm:;dau>w nie sp -tuka się a cfć- 
mełt .nfetr. mieszczaństwa z z d ym cnorcnry 
m i miesi socpalnl damoorad sprzeciwi' ą s’ę 
temu żą laniu.

Przed kengiesem pokojowym.
Zurych, 27. listopada. Tel wl. Jak 

^Zurichcr Ztg.« donosi z Paryża, pierwsze 
przygotowania do rozpoczęcia obrad nad 
zawarciem pokoju prefiminarnego r» ukoó 
czrnc* Wobec lego, że poazczedólne pań
stwa ustcliły już wytyerne linie swego pn  
gr. mu. odbywają się obecnie prace nad 
ustaleniem wspólnego programu, z którym 
konlicya wvsląpi na kongresie pokojo
wy^.. Delegaci koalicyi zamieszkają w 
Parvżu, a delegaci Nicm itry w okolicy Pa
ryża. Dla prezydenta Wilson* rarezcrwc 
wano wielki pałac.

KoaOeya zażąda wydania wazygtiddr 
uprawedw wojsy.

G enno  a, 27. listopada. T e l v ł  — 
•L/homme librę* zamieszcza listę tydi a- 
sób, których wydam* zaźądi koalieya na 
konfcrcncyl pokojowej. Pomł-dzy wymię* 
i ioncmL osobami znajdują Jer Lndendorff, 
Tirpitz, Capcłle, generał Hofłmsnn, cesa-z 
następca tronu, generał Falkenftayn, Hft- 
trendort i j r r a e  20 osób Charakterystr* 
czncm jest, ż< niema na Uście hazwiaki 
Hmdj nburga ł RopprechL. bawarskiego. 
Państwa neutralne, w których wymlenloiu 
osoby, znałazły schronienie, będą smtsnc 
ne do wydania ich.

Fnoeuri w poebodata d e  N lurfic,
Paryż, 27. listopari BK. Ag* H arar. 

•'Ccdług urzędowego doniesienia, armi<
K ammskłc po przek roczenit, I.uksembm , 
dotśuii do Mcbodeiaj ggasky Hlimw,
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9 fe t< •NOWY DZIFNNifC* ftoft j
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p o s k t e .m  Han kpntrt e^
s e t  da, 41' itoiUU4..JL, iMK. .... _

C w  p^siedzoniu Luitusyi wykonawczej 
zad f robotnicio-żołnicrs1 tej omawiano 
naprzód kontrrewolucyjne plany pewnych 
kół wojskowych. Komlsya wykonawcze 
•twierdziła jednomyślnie, żc przeciw 
tym knowaniom należy bezzwłocznie pod 
jąc zarządzenia. Nustępnic dłuższy czas za 
ję k  dyskusya nad koniecznością i mcioda 
mi politycznej propagandy, przede wszy - 
sllbnu w śród powracających mas wojsko* 
wyek. (Jen walono wy duć odpowiednie u- 
butiki.

W dalszej rczolucyi wystąpiono prze 
d w  wpasozyiom* rewolucyi, klorc w po* 
w rocie armii ze wschodu i zachodu płądru* 
ją* Rady robotnlczo-żolnierskłe będą we 
zwan? iskrowo do podjęcia najostrzejszych 
zarządzeń przeciw nieuczciwym członkom 

■ armii i ich pomocnikom. Akceptowano na
stępnie komisyę wyborczą na zgromadze
nie delegatów rad robolniczo-żolnicrskich 
które mają się zebrać 16. grudnia w Ber
linie.

A.ityrciiolac jjua postawa niemieckich 
żołnierzy w okupowanych obszarach.

Rotterdam, 27. listopada* BK. Przejęto 
tutaj następującą depeszę iskrową:

Do wydziału wykonawczego Rad ro* 
bointczo-żolnicrskich w Berlinie!

Kilkakrotnie zwracaliśmy towarzy
szem niemieckim uwagę, ze wskutek trwa-' 
juce? nadal okupacyi obsadzonych obsra- 
rów i braku kontaktu z rosvjskimi rt wolu

Niemczech. lPwc1 M em!e<-
....... . . . . .  p^.uięcuy rcwotuc7fnymi nie-
mieckimi żrtnierzamł a  rewolucyonlst&mi 
Kos\i j okupowanych obszarów.

Nasze przewidywania zbyt rychło cię 
urzeczywistniły. W Marwic (?) żołnierze 
niemieccy sprawiły krwawą kąpiel wśród 
spokojnej ludności, która demonstrowała 
na cześć niemieckiej rewolucyi. W Bicłgo 
rad/ic żołnierze niemieccy aresztowali de- 
Iccnc.ę ukraidskieb komunistóW ł strze
li ii do członków tej komisyi. W MiKsku 
niemiecka Rada żołnierska uwięziła tam
tejszych komunistów na publicznera zgro
madzeniu zwołanem właśnie w celu powi
tania lej nowopowstałej Rody.

Spodziewamy się, że towarzysze nie
mieccy zu rządzą na t vcłt miastowe uwolnie
nie aresztowanych- Niemieccy żołnierze 
broniii nawet hetmana Ukrainy przed ata- 
tami ukraińskich nacyon. listów. Rewolu
cyjno Rosya i naród rewolucyjny obsadzo
nych obszarów oczekuje, żc niemieccy to- 
tearzyszc położą natychmiastowy kree tc 
mu sejuszowi niemieckich żołnierzy z czar 
oą kontrrewolucyą.

C z i c z e r i o ,  komisarz ludowy dla 
spraw zagranicznych.

Zamiar otworzenia czerwonej »armH«.
Berlin, 27. listopada, '. cl. wi- Ponie

waż usiłowania kierujących polityków cc 
do utworzenia dla utrzymania lodu i bez 
picczeiuiwa oddziałów policyjnych w sile 
kilka tysięcv żołnierzy, spełzły na niczem 
istnieje zamiar zorganizowania socyal- 

cyonirtami .i Radami robotniczo-chłup-1 demokratycznej «rmiu rekrutującej się z po 
skiemi, może przyjść do fatalnych, Lrwa-1 wracających z frontu żołnierzy.
m m m um m am m m m m m m m m m m m m m m m m m m m m m m aam m m m M m am m

Wilhelm Hohenzollern — wieiniem koalicyi.

L o n d y n ,  U  listopada. BK. »oaiły 
Chronicie pisze; Lud nlcnrfccki musi u* Kraków, 27. listopada. BK. Wedlu* 
stanowić jakiś odp-wicdałalnt rząd, nadeszlych zc L**owa oglorfle Iwo*
względnie odpoiWcdzialne rządy, gdyż .(<* ra^  miejska nr podstaw." prawa n ,  
n ! e m i r  ] i b y j  m y i n n e g o w y ) J c taj m os tanowi ̂ nia przylącsanie Lwowa do nol 
j a k  o b s a d z e n i e  N i e m i e c a J  d o  «• slds! lspubliki- 
s u n i ę c i a  t r u d n o ś c i .  Naturalnie zgo
dzonoby się na to tylko z nafwlę!;wą przy 
krotrfą.

Flota koalicyi w  Sabastopalu.
Paryż, 2?, listopada. BK- Agtncyi 

Havasa. 1 sk .dra floty koalicyjne} odeszła 
wczoraj do Scbadtopola pod komendą ad
mirała Calthorpi.

Kfedy nastąpi aprowiuicya Niemiec
z Ameryki-

Londyn, 27. listopada. BK. Reuter 
Kontroler środków żywności. Clynci po
wiedział w mowie wygłoszonej w Manche
ster, źe odnośnie do tego, co się nazywa 
aprowizacyą Niemiec panuje jeszcze ciągle
pewne nieporozumienie i oświadczył* — 
Pierwszym naszym obowiązkiem jest nasz 
własny tud i nasi sprzymierzeńcy, hu dru

Londyn, 27. listopada. BK. Kotcspon- 
dent biura Reutera z Belgii telegrafuje 
pod datą 24. bm

Dowiaduję uę z dobrego źródła, żc 
iron. uscv reczozaawcy prawa oświadczyli 
po śledztwie, żc jest obowiązkiem Holan 
dvi zarządzić wydanie e n  Wilhelma i że 
b. cesarz, wobec tego. iż nie złożył oficyal 
nego oświadczenia w sprawie zrzeczenia 
się tronu, niema prawa do traktowania gc 
jako o»obv prywatńei, ani leż do przytułku 
w Holandri Koalicya rozważa wsoóln> 
krok, po którym zatąda wydania bvi. ce
sarza

Genewa, 27- listopada. Tcl. wt. Pe 
wien dyplomata konlkyi udzielił r<*dakcv» 
pisma «Midi« nastcpuiacrvclr in(ormacvt r

losie Wilhelma Hohenzolh rna i jego « ma. 
Wilhelm nłe będzie mógł zostoć nadal w 
Holundyi. Jego pobyt lumżr przyczynia 
tządewi holenderskiemu niemało kłopotu. 
W każdym razie uczynimy wszystko, co 
leży w na»rej mocy. aby Wilhelm nie wró 
cii wlęcei do PoczdsmiL Bez pozwolenia 
koalicyi WUhclm tudzież jego syn nie <y 
puszczą Holandyi. Są oni obal pilnie strzc 
rent Miejscem ich pobyiu w przyszłości 
nic będzie ani Krrfu ani Poczdam-

Londyn, 27. listopada. BK. Reuter do* 
waiduie się, żc gabinet wojenny poleci! za
stępcom prawnym korony przedstawić rc 
ten t w sprawie obecnego stanowiska byl. 
cesarza Wilhelma, i stanu prawnego tego 
wypadku-

Z niemiecfcief-Austryi.
Praca ustawodawcza Zgromadzenia 

Narodowego.
Wiedeń, 27. iist-^p.dr. BK* Dziidszc 

zgic-madzcnłc narodowe poświecone byk; eiJ* 
kjwiclc hwt'lyotr ^ospodaiKi panstwowt-j. W 
szezcgdiwsd p<zy|ęto orneat zraim w ko- 
n, -nj k >ntro nsj d: ugrtw r< h twow di. W djs- 
kusyi nad fhansową kjtujcuą nowego pań
stwa stwierdzili » wcy ogólne zubożenie I 
don wgall się (hieno idących re.orm na po!«i 
przenystu i bandu, ł a łez ieJn -rasów qo 
odd .lis częśc. maiątk w, n ,q o nartzonyii 
pcdczcu wojny przez woennych dorojklcwi- 
czow, liclmior/y i pasnarzy.

Co do wud nla osohnej monety oJwiad- 
ezyl-> się wł k»Zs.śc, by z kwestią -ą zsczek *r 
do chwi.L gdy Inne p-ńbtws narodowe przy
stąpią do wyd nis władnej monsiy.

DepMtew i U Frie ma ni du.:.ugs się, by  na 
grom adzone w centra octi .tow n-y w ojitow e 
były  o  Id z ie  fabrycz<ym za-iładom do  przs* 
ićbkL Co rycoiej Isz i  . .« z j p rze jść 'd o  woi- 
n e g j  band.u i przem ysłu.

Alinbter skarbu omawiając kwesryę do- 
ebodpw państwowych apciowa idu rad nuro 
duwycn i do lUdnosc. by n.e ząJ^uo V  wio^ 
Co do ped-tkow poik zś a, iż ua|«żtj con ch- 
lej ściągnąć znltułe p^dntai i przy-dę^ic do 
nowych reform szczególnie w kierunku ob- 
dążen'a sler z*nK»źnych.

W dysitusyi n d piojektem us.awy o oby 
waicistwie państwowym poseł Woli oświad
cza się przeciw noJ0waid'< prawa .-bywale.- 
stera przy ysZ. ta z  poza nraj->w N co-ewkej 
Arstryi a specya nie gaiicyjśMim zydoro. We* 
d|ug jego lwie d«o da i y ohjj a e^częsrjzm, 
gdybu Zydfct Bskul cy, przybyli tu jiko u* 
cbodny, pize* nową -bt .wę uzyska!) możli
wość pozobtiuila na stałe.

U stawa została ptzyj?*e. Następnb d r  a tą  
d o ty czy ł. "S awy o żandarm otyi, k tć rą  osta- 
tKNMW MbwtĆUOOi

Obywatelstwo w nlem.*Aastryl.
Wlnen, 27. ILI: pud \  BIL L.iawn w spr* 

wir państwowe jprzy ta < t ioścI do n cm Ae- 
stryk nw rw ą  n’, radowano na dzLieiszcm 
posiedzeniu zgiom dze.iłs porodowego, 2s- 
wieru nsslępt-jące postanowieiia: Fo d uy.nl 
mcm. Acstryi ią wszystkie te osoby, ktdrfl 
w chwil, głosrent^ te- ustowy ą przynależiif 
do jednej z gmji nicm. Austiyi. Poitanowie- 
nie to nie odnosi się do osJb, ktćre wcrwwdzie 
są ptzyw.czni dc niom. Aaatrył, ale przy
znają się do innego państwa na ol-szrra h daw 
ncj nKmarchłi austro-w^ e sklej. Prz.a o 
świudczeme, źe kbś ch:c !y ' wicninf re
publice niem -austr.. zy.kią < bjwatelstwo 
nlam.-oristr. po pierw.ze c o y, które przy
najmniej od L sierpnia 1914 stale odeszhają 
ona ubśzaizt rep-błkl ncm.-oUjtr., do diu- 
gie oso^y, stoie .*ą przymeżne do jakiejś

gminy dotudicz sowej Austryi, * wyąlklcui 
Umacyl, istryl. CTjIIciiŁ i Biikg»iąy, L kźe 
gdy po L sierpniu 1914 pr/erdoJy się do 

niem Jlustryi iub w ciąga rokapo ogłosze
niu tej ustawy się p>M Uosą.

W ru iy  gragaą przybycia Wilsona do 
^ Nlemłoo.

Berlin, 27. listopada. BK. »tokolanzd- 
ger. dowiaduje się, że wrplywcwe kola od
działują na rząd w tyra kierunku, by z nie
mieckie) strony zaproszono WUsoua do 
odwiedzenia także Niemiec, wzgL niemie
ckiego portu, na wypadek gdvby przybył 
na konfcrcncyę pokojową do Europy.

gim miejscu są neutralni a-dopiero loten, 
musimy się zapewnić, jak się przedstawia 
naprawdę położenie w Niemczech i 
Austiyi. Nawet wówczas nie śmiemy im 
d if żadnych środków żywności, jeżeli się 
nic okuże, żc tak pod względem ludzkim 
jak i politycznym jest to dobre.

Holandia internuje okręty 
nem eck'e.

Haga, 26- listopada. BK, W sprawie 
cdwróttt wojsk niemieckich z Belgii do 
Nicraicc przez terytoryum holenderskie i 
u sprawie zjawienia się niemieckich tor
pedowców i tnnvch okrętów na wodach 
nc!andvi wracających z Antwerpii — o 
świadczę holenderskie ministerstwo spraw 
zagranicznych co następnje>

1. Warunki zawieszenia broni, prawo
mocne od i t . listopada, są tego rodzaju 
żc r, wznowieniu kroków nieprzyjaciel
skich już mówy bvć nie może. Dlatego 
też nłe zachodzi potrzebę Internowaniu 
wojsk stron wojujących. R/ąd postąnowłl 
przeto zezwolić wspomnianym wojskom.
klórc musuJy w oznaczonym czasie opuPi
lendcrskic, aby im skrórfć drogę do od-
ścić Belgię — na odwrót rrzcz ziemie no-

Wjazd tryumfalny koaBcyl do Berlina.
BerDn, 27. listcneda. Teł. wl. N:e ty'ko 

w prmłc francuskiej, ale talisuno w ongiżt- 
skiej obstsłą simę przy planie damo ałrjejJ- 
nego w|«2dii wojsk kos icyj.ujc ii przez bramę 
braodenbuftką do Berlina ^

wrolu al« pod naszym dozorem i pod wa
runkiem oadania broni i wszelkiego tnatc- 
ryału wojennego.

2 OJpowicdnio do znanych proklatna 
c l  o ncum^ności bedą Intcn-owrnc wszv- 
r.lkic okręty w'0|cnnc stron wojującyrh, 
które zjawia się na wodach holenderskich 
W myśl tych postanowień internowano 
takie wracające z Antwerpii okręty nie
mieckie.

3. W. tdnr.,o również, że rząd holender 
ski nie icswoli na przejazd okrr lów z Bel
gii do Wirmlcc jeżeli stwierdzi r‘ę, że ta 
kowe należą do belgijskich wtnściclrli 
łrnte okręt im ją wolny przejazd dc N:c- 
tniec.

R e p r e z e n t a n c i  k o a l i c y i  
w  B e r l i n i e .

Bm Bu. 27. listopada- BK. W celu przy 
spieszenia urcgulowr nia kweutyi jeńców 
wojrnnych rmrszeinanci Niemiec zaprosił i

grzrdstffwlcicli koalicyi na obrady do 
crlina. Za pro* zenie zostało przyjęte. — 
Reprezentanci Frant yi, Anglii i Ameryki 

przybędę za kilka dni do Berlina.
Kolonia, 27. listopada. Teł- w t 

Ztg.« dowiaduje się, ze w najbliższym cza
sie rjadn do Berlina reprezentanci koalicyi 
r ciem omór.ienia wnrunków zswicbzcow'. 
broni

Ordynacyj. wyborcza do niem. konsty
tuanty.

BcrHo, 27- 1t«topbda. BK. Wczorajsze 
rokowfantti w i -rawic projektu ordynacyli 
wyborczej óa Zgromadzenia Narodowego 
nic doprowadziły do rozstrzygnięcia. Wczo 
raj w połudpie przerwano h  i podjęto na 
nowo dzisisj rano. Liczby okręgów wybor
czych nie usta!ono jeszcze. Przypuszczarz y p
się, łc  będzie 40 proporcyonałnych ok 
gów wyborczych, na któr, przypać 
powlednia liczba posłów. Liczbę ich obli

tre-
00*

esono w ten sposób, że na 
150.000 mieszka 

V oset
ańców ptzypa

rzedntnie 
e ieden

O r d y n a t a  w y b & w w  4 q  
S e i m u  u c h w a l o n a .

Warszawa, 27. listopada. BK. Rada 
ministrów pisyjęta projekt ordynocyi wy. 
borczej do kdnstytuanly

L o r d  C a e l l  t Q d 4  d k a r e t n i a  
w i n n y c h *

Londyn! 27. listopada. BK. Lord Cecił 
omawiał wczoraj w Hilsciua warunki po 
Koj< v*<: i podkrcźllł, że wsryscy, którzy 
współdziałali w popełnionych w wojr.it 
zbrodniach, muszą być ukarani. Skazanie 
międzynarodowych zbrodniarz/ jest pod
stawą pojęcia związku naroJt w.

Londyn, 27. listopada. BK- Biuto Reu
tera donosi: \V ciągu wczorajszej mowy 
w Dundee oświadczył Churchill w odpo
wiedzi nv zapytanie w sprawie , rokowań 
pokojowych:

Zastrzegliśmy sobie zupełna swobodę 
w sprswle v*oLności morza. Naród niemie
cki jako c"loić ponosi wtne tel wojny. — 
Wszvscy Niemcy muszą za to odi owiadnć. 
Każdego Niemca, który w tej wojnie do
puścił się jakiejkolwiek zbrodni, należy 
surowo ukarać.
tn tendew  amerykańskiego dziennikarza 

s  Kerolcm Hnbsbniglem,
< Budapeszt, 27. listopada. Teł. wł- .Ar 

Eat* donosi o interwicwic angislskicgo 
dziennikarza Hyalta z Kbrolcu Habsbur
giem: Fkscerarz przyjeł dziennikarza w 
i . uarti .u i ztfuważyt żc nie może ii^ wy- 
nowitdzcć w kwcstyach politycznych. — 
\V dalszej rozmowie ekscesarz wyru-ii się 
-2awtze pracowałem dla sprawy pokoju. 
Jedną z moich największych trosk było 
zaopatrzenie w żywność frontu i kraju. — 
Smutnem jest rzeczywiście, tż mimo moich 
umiłowań trudno był? znaleźć środki żyw
ności- Jeżeli Ameryka i jci sprzymierzeń
cy nie wezmą pod rozwagę tego faktu, u- 
rierpimv wietc w najbliższych tygodniach. 
Brak żywności może orzcwrócić po-tndek 
publiczny. Lttdność jest cierpliwa, ule i ta 
zdolna będzie do rozruchów, jeżeli za
grozi jej ćłid. Pamiętajmy o letn. Eg takie 
w Rosvi brak żywności doprowadził do 
bolszewizmu. W^edlug megc zd»n5a, łeiy w 
łntcr«* i koabcyi pospieszyć Ausfryi l po
mocą. Eksccsarz podkreślił róiynież brak 
węgla w kraju, Co do swej osoby zakoń
czył* '•Czuje, iż spełniłem swój obowi* *ck« 

Pćiźnioi cksccsarzawa Zyta pc.Tyjcla 
merykańsktego dziennikarza.

DZIAŁ GOSPODARZY,
ę i e l d < t .

WkiUŚ. 27. lislrpada. KK. Rlna 7S6. A - ^  
Utak 3b0. BanWcrclt USJO, A jit- Kredyt W  
W*(J. kredyt EOZ, LR^derbrnk 436. Otilfwbenk 773. 
Kolejt po^-twowa 720. K**lc| potutfriowe 97 50. 
Bo-chlchraiicr 8-Jt. Drflscr I6C0, Pratkie ieLw 
2480. Atpiae 790; Skoda 652. Tyt"n«ow«- p!4.

4go|[ paro. e| 1300. Uoyd I79S. Preał 991. Tora- 
cxlr loty 34L5C, Z lrro tlcnA i S*(2 u e b . crcrkie 
węrii tte 950, Karpackie tśf-O. Weg. ronta J clł 
K  Arutr. reola i lota 109, f aplety fńreieao-nut* 
bUrre 190U »

TFMeń, 27. lbAopada. DK. Prry tUne| watr**- 
■dęZSiwtiici w b ta re ta rh  ptnowa dzUtef v* ttfto- 
kaeb naotruf trwale fłaby. w katitia cai nie*> 
pcsyifcteitHśy. Punklant wylleia poIcpr/.enU **4 
p*|Hor6w kulkowych były w a n ^ c l tylomow*- 
któro s t  wsi leć a aa irb wartoić w alocle pot*1* 
w fórę o 40 K. Na ryakt lokacyinyn ełafzyiy »•< 
wziątotclą abfa renty stola.

Badapoast, 27. listopada. BK. Giełda snowt' 
pnybrała praewataie -baraklei b n e i p a s l  
Obiuwia -wie i -e mający aa crlu ure-*.u‘j* jw  o 
brolu. Równiej krążą v* zwtąsku a ofici alrcad o 
twLdesealami pogtoekt u mająccm aaatąptC 
aionia kurków Mbłtiualnycb. ^uabZtiletsay soyt wy 
lusywaty koLiowe akeyu p»\udniowc, Llóte F" 
aśty o kilka koroa w górą. .Takżo w rosmaityc 
asryacb /papierów poty > woicaci dokoaac 
traoaakcyŁ Przoa p« wino cziu* 
a le i ropjrf ta  listami saata

wblawiaf się rtwi|j____
.... ____   vmamt, które piroildo
wo eoiowuly cwytlci w karsach

fierBo, 27. listopada BK. VT p  v  d w  ćstwi 
do dal poprzednie! panowała na dslst iusji |i*  
dale tnac*nr o»)-bienl« xwlasat.aa we wartości* 
arsomysiowycb, a to a powuOr, wyłania acd  
kwnaiyi cipołecsolenia prsedslębłotetw p:tamy 
ałowyek. co spowodowało poda) akeyL Ufc/aż 
ais była wpiawddb bard to  macana, spowodowali 
iadusk pray braku knpoiącycb spensk 
orty ckeyacb Bacbnmcr 4K. prsy skeyacb nla 
nroid S *Ł, Niektóre ince akcye u  t ł \  d brro. Zan* 
kolędo nastąplłe p u  u stro tn  nieco u p sa j* -



M t sH O W Y  D Z IE N N I*

Czŷ Żydzi lwowscy byli neutralni?
Kraków, 27. listopada.

Foboo rozm aitych pogłosek. pod siacy eh v wąl 
i j t f o U  ocutreln* zachow anie sic Żydów lwów- 

£cJi w czasie w ilk  polsko-ruskich. w tsezagolno- 
!* t t i  Żydów narodow ych przynosimy tu aa  pod . 

I y ie  au lcn ty c tn y cb  wiadomości ta  Lwowa m a. 
| L—jl .  odnoszący ilę  do staoow itka Żydów pod. 
^  S.tygodniowycb walk

Natychmiast po opanowaniu miasta frZCi 'J . 
Iratóców rcprcztntanci Żydów wrrystk*ch oho* 

,, ais wylączoląc Polaków w m , w uusidnto- 
L t trosce o pewność tycia i aueaw ludności xy- 
l ^wskici powołali do rycia

Żydowski Wydział Bezpieczeństwa, 
ępydtial tan młal na calu w pierwszym nudzie o* 
iirted* domów i sklepów tydow kich przaó rsbun* 
y>aii Po ukonstytuowaniu sią Wvdzi*łu którego 
j.Jctwa podpisali reprrtcounei wszystkich stron* 
aicłw żydowskich (i kól asymilatorskich dr. Wat* 
itr i dr. Paraaal, sorgaeaowal tenis 

auiicyę żydowską.
(Tydris) Bezr>i*czrń»lw* oświadczył w odezwie, 
*yd \n«H w lęzyku iydnwskun a przedrukowanej w 
liryku polskim p r in  »Gazelą Codzienną*. s w 
,fc 'tc łcn ia  tsk ia  prze* »Korye, lwow«ki« z 5. 
b. m.. is  — cytujemy z »Kuryera lwowskiego* — 
.wziął ns slabie ciężkie udania, sby Żydom rapa* 
«oić spokói l porządek, strzcai ieb tycia • maiąt- 
ko: wzywa wszystkich Zydnw aby aacbowali slą 
spokojni* i trzymali sią tetila neutralności.*

O swoiam zaistnieniu i stanowisku zawiadomił 
tjŁ  Wydział Bvzp. bezzwłocznie dnia Z b. m.

Naczelną Komendą polską, 
u  co Wydział posiada potwierdzanie odbiorą u>  
rUdum iefiia.

Millcys Żydowska była czynną w pierwszych 
dalach w walca • bandytyzmem w*okolicy Klaps* 
row*. Tamta i«kotot ytiy ul Janowskie! i wel- 
*m£ w cbwik gdy milicyanu Żydowscy <ako o«u- 
tralni um iartali usunąć inipy I rannych z **obo- 
yowiske, zostali przez patrole polskie rosfrojenl I 
puszeteni wolno. Ze Polacy mimo 10 uznawali ee* 
utrsloość m.Lcyi Żydowskie!, wnosić naloty a la* 
go. iZ misiaks straZ potem* w chwili wybuchu po* 
tarów w pierwszych drtacb walk około baraków 
janowskich i magarynów wojskowych zwróciła rią 
do aki t  prośbą o pomoc w gaston.u polaru. Je* 
dnakowot wobec kilkakrotnego nirprtyiarnoso ary 
stąpwma wobec milicyi łyd. rwrócił «ię ZyJ Wy. 
dział Brrp. do Polskiego Komitetu Obyw«telsk!e- 
go. kierującego wOwctat akesą polittczn*. s mia
nowicie do dra Adams, dra Stahln i ClaZcwakiego. 
I aitm dczyl mu

gotowość twzwiąunłn nJBcyt,
• Ho Polscy uwatalą ią is  wrog* lab sobie oleprzy, 
ehylną. Dr. Adam oświadczył sią

prtedw  rozwiąkadia.
7, protokołu wóweras spssaocgo wynika, li Polski 
Komitet Obywatelski

asnal ncntralooić 
Żyd. Komitatn Boty > lego miltcyi I zobowiązał slą 
wezwać komendą polską, aby oie rotbrsiala sną. 
rei posWrunków milicyi lydowtkicj. W do-acb os* 
rtąpnycb odbyły si« d.slsza konlerdnrve i ootiaimi 
czynnikami nUsrodaiuymi. s w dniu 10. b. m. ostc* 
n li pirlbm enfsryuttt Zyd Wydziału Bczp do Na* 
nelnei Komendy polskiej. gdtic konłcrowaii z kom. 
Mąciynskim i stelom sztabu. Owocem lycb konie* 
»*ncyi była
•mowa mlądzy komendą mtScyt śydowzkkj, •  aa* 

cza Iną komorni* wojsk yułskkŁ, 
atrcszcraiąca sią w 5 punktach,

I. Naez. Komanda wuish polskich uznaje mili. 
eyą Żydowską ł'|«! zadantą.

2 li tnnie neutralność.
3. Przyznała prawu uibroleois milicyi
4. O kreśla  zakres działan ia  w w yzaacronycb 

dzlelniraeh
5. Milicya iest zobowiązana co 3 dni wysyłać 

raporty  o sw c| działalności do N aezeln-t K om enda 
woitk polskich.

Owówiono ponadto sp raw ą łitakcyooowaoia 
mfljcyi po obu stronach bontu.

W ostatnich dniach walki przed 3-dniowem 
zawieszaniem broni odbyta sią gwałtowna strzela
nin* przy ul. Źródlane! w walce z bindyteztncm. 
Milicya Zyd. przychwyciła wtedy ns rabunkowe*, 
mordcrtlwio bandytę Walt*, znanego pow.zocbni* 
we Lwowie pud mianem »JósVa* i oddano go w 
r;co komendy milicji W odcinku, w którym prze* 
chwycono bandytą Józka, oddziały pol«k:t prse* 
srr-ztowały 3 milicjantów trdowskieb. raięj/y 
nimi 2 braci Punimów poczcm nadszedł nizuaz ze 
slrnny f»ol*Vici. w którym (siadano naty-hml*«to- 

2o uwolnienia bandyty Wulty. groląc o prze* 
tlwrvtti r s .:e roz.trtrlaniem aresztowanych mili* 
cyaotów. Wobec tego komenda mdicyL chcąc rs* 
tować Zycie trzech milicyantów. byle .smuszoną 
zbrodniarza srepulcić es wolność. Poczem nsatąpdn 
uwolnienie millcyealów

Tym czasem  ze strooy. (rontu polskiego nad- 
chodziły biohow e wtetcL Tu I ów dzie w mUsrko* 
n ltcb  frontow ych plądrow ano i rabow ano, la* np. 
obrabow ano w szystkich m ieszkańców  dom* przy 
u l Jaeow sklai pod I. 30. p r/y e tam  me ©*te»*drneo 
naw et bielizny dla małych d z ia d  łab to  sią stało  
u nauczyciela ludow ego p Spiegla U tego  samego 
n iszczono  zupełnie w szystkie m .b la . P  r *b*ke 
tam ie*ckalego przy u l  Arciszewskiego o b tih o w * . 
no k ilkakrotnie. Na skutek  tych  I eałego sretegu 
w ypadków. iskotoZ aa skutek przymusowego po
boru Żydów zam ieszkałych w polskie! csąSci iro n .

r

tu. Żyd. Wydział Baz?, czuł ale zniewolonym d*> 
wysiania asstąpuiącego radlotelcgrznm do W1- 
sona

•Wc Lwowie od t. Ustopads krwawe walki 
nomiądry poWkieml I ukraińskicml woiskaml Set- 
k! ofiar wśród niawiobc] ludności ZydoyrtkJai. Cale 
ddalnict miasta zaa|du|ą slą w ttreila walk i «ą 
wystawione na śmierć głodową Żydzi proklew«o. 
wali. lek w cale] Galicyt. bcnrzglądną oautralność. 
Pomimo to Polacy przymusowo rckruiuia w oh* 
sadzonych przez nich dzielnicach miasta cyców* 
aklch meZczyzo dla walki przeciw Ukraińcom. Ży* 
douraki Wydział Bozp. ws Lwowie uroczyście prze 
ciw temu proUfluie i prosi o ikuteczuą mterweo* 
cyą.*

I to właśnie była iedynt szbrodnias broniące* 
go sio tydo*twa lwowskiego

W piątek 15 b. m. doszlyWydział Berpiecrcó* 
stwa srieści. ił przy u l Żrodlaneł l pod Dąbem, 
gdzie wówczas była linia boiowa. odbywają sią 
tfroZnr rabunki, urzjczedi oi* obeszło sią bas a- 
liar w ludtlach. Wv<lano wiąc natychmiast do Poł* 
skiygo Komltrtu Obywatelskiego deputacyą, pro* 
wadzoną przrr cos. Radcą Bęndla. Polak* wym. 
moi*.. x prośt-ą o pomoc I ochroną. Gdy to nie 
pomt-gło i gdy znowu kilku żydów zamordowano, 
w ylano w tamto strony «i!nicfszy oddział milicyi. 
który pu triygodrinoci walce przeprow. dzoncj zu
pełnie «amodriełnłe t^ .sścił t»n odeinek ad gra* 
tulących handviów. We walkach tych padli 3 
cztrvikowiJ milicyi: Make Stiub. porucznik. Cha* 
w rłrt. ółutorowy i Adołł Korous, piutonoary. P>- 
nadto piąć ciąśko rannych. Teren boiowy milicyi 
w walce i btndvivzmrm znajdował ślą 300 k o 
ków przed nkraifl*ką linia nc owa Po oczyszcze
niu ulicy wycofano ten oddziel oiflicyi.

Naraiulrz udał* t|< denutecye do dra Adama 
dla wriaSnicnia xs*«lveh taktów I 
nte spotkoDs* tle z fadnmt zarzntam t  jego strony. 
Milleys domagała slą od komprtentoycb czynni* 
ków pntskich by rozkazy swe rwrócont prteeiwkn 
pladruiącym w domach łydowikteh bandytom po
parła konkretnymi czynami. Żądanie rsro poparła 
denutacya komendy milicyi przykładem, ś milicya 
była zmuszona uwolnić bandytą Jóseła Walią z 
powoda wyZci w pomnltnrgo stanowiska komen
danta odcinka Góry Stracenia. Nazałutrz Ntczcłr.ą 
Komenda Polska uznała wobec delegta milicyi ty- 
dowskieł

słuszne iądnla dcputncyL
W miądzyczatle przyszłe do 48-gcdzhmegn 

zawictrcnls hronl Milicya żydowska iako czynu Is 
neutralny zwróciła sią przed pływem zewierzenU 
broni do obydwu komend z prośbą orzcdtuZenm 
tawieszenis brool na dalsrych 18 godzin, by dać 
mnZmiść cywilnej luduoścl du raopelrreo-ą tie w 
Żywność, gd /ł /dawało »>* Ił rokowania oaipraw* 
dopodobniei dadza negatywny rezultat Świadczy 
to o tcm. ił ed plerwsrel cbwili wybuchu walk o 
Lwów er do oslstnlcfio Ich momentu tak WydrUł 
bezpieczeństwa, iakotci milicya Żydowska zacho
wały ścisła neutralność.

Konstatujemy nroczyśde i s  całą atanowczo- 
ftdą, ze

p rz e z  c a ły  c u u  w a lk  a ż  do  21. bm .
tyŁ TTyd/tał Betp. alaf w kontrkris t  Naeteluą 
Komenda wojsk polskich i z Polskim Komitatem 
Obywatelskim I łe  przez cały ten czas ofieyalao 
czynniki polskie

ani nura
nic sarznetły. jakoby Udnoćć Żydowska, •  w sseze 
góluośd Wydziel Betp. I milicya orna ak ty  turo* 
dowo*ł)4owakie w jakikolwiek wrogi sposób od- 
ooailr wą do akcyl polskiej w* Lwowie

Juko dowód pośredni mota etałyó Inki, to  
przez cały cu<  walk prasa polaka ts n s c s ia  Ukrc* 
wcoa ił w okrutny apotób obekodtą slą i  Pola
kami I łołniarznmł potskbnL

Kiedy ani wkroczy! komendant Koja, wydal 
następujący

Koisuniknt nrtądowy.
Po zawieszenia broni, które upłynąło dnia 

21. bm. o godzin!* 6-Uj rano. oddziały ukraiń
skie n it wszciyoaiąe juś walki w wląkszym ta- 
krasie, a zagrośooe od południa okrąłoym mchem

Ilrupy majura Li«owsklrgo. massrnijąeei wzdluś 
inli Sambor. Rudki, oraz świełycb rezerw prsy* 

bylycb do Lwowa z kierunku zaebędniego, opu
ściły w nocy s dola 21 ea 22. bm. Lwów.

Szkody w matcryale wyrządzone w czuła 
trzechtygudniowej strzelaniny ł utarczek tshez* 
oyeh są znaczna. Dotychczas naliczono k. Ła 
sol rannych t około dwustu zabitych, w Urn zna- 
csna cząść ludności cywilnej zwłaszcza kobląt I 
dzieci

Pogłoski o wieszaniu { mordach mieszkań
ców neredowośd polskiej za «bony oddzlz>ów 
woiskowych ukraińskich okazały ałą nleprawdsl- 
wemL

W obte rabujących w dalszym dag* bani. 
takie w mundury poprzebieranych wyatąpnią oi* 
działy srojskowe z całą bezwzgtądnofezą, do* 
ragnłe ns miejsca sbrodnl

Komenda wojskowa we Lwowie: 
Genem! Roto

Tak aamo jak pogłoekf co de Ukraińców oka. 
zaly sią wyaaanentł a palca, tak same tą  pogłoski 
o złamania ncatralaoM  przez żydów oset bajki e 
strzelaniu -caryceoltatów łydowsklch* de łolnla- 
rzy polskich I Uałe ukrepyaa e *Wee łtdnwairfdi 
— l a  la s e m , który w a i je a in tjn y  apoeób pfąt-

Polaków zaleca ałą wówcaaa, gdy ncznlowlą.ły. 
dzi ósmych klas wwzy-tkieb sakói śradnieb sou- 
daryzują dą a ko!«gam>-PoUkaiui. podpisując re» 
zolueyą a wstąpi en rn do wojska. Cały, bet wy- 
lątków, odłam uczącej ałą młodslały stawia uą 
przed oezczerctym zarzutem wpływa demorabns. 
lącego aa mlodzici szkolną.

Intencya Mlodziety, klóra przyiąta powyisze 
uchwalą, *a dla naa lasu*. Spotykamy alą tu <* 
starym, w^tróbowanym sposobem podjudzania 
jednej1 cząści obywateli Polski przeciw drugim. 
Chodzi bowiem o zaszczepieni* w młodstety. któ
ra kwiat społeczeństwa haśdcgo lego prrysi. »lć 
stanowi ducha oicoswiści wyzsuukiwej. chodzi o 
wykopaaie przepaści oie do przrbycU wśród 
tydr. co wiedzy łskoą.

Uchwałą swą mlodsłeś poltUa aadokumento 
wała najdóbltnioj zi w apołeezwństwia polakiem 
świącą itjuoJ i* ciesnua aily. które w ślad ra 
sługami cara odciągały toergią polskich mat ludu 
wycb, walctącycb o wyztzt formy tycia społe
cznego. a skierowały ją przeciwko Żydom, wran- 
whiąc b.sto walki a żydami, lako jedyne 
zbawienie dla Potikl. nieustannie apeluia- 

j cej przecteś do sprawiedliwości dzicjcwej. do 
b a rd  demokratycznych, które iwyclątyć muszą,

| Tryumf to rupefny: lad aienawiścl z pism nile do- 
\ larł do durzy mlodziety polskid. przeniknął ląjr.
' gdzie pod sztandarem aauki umilknąć. wHeł 

wszelki* waśni wyznaniowe, gdzie prawda, wu'ca 
od w«zctkicb walu oarodowąśeiowycb. — |cly- 
nym drogowskazem. » hasło Wieszcza »w azzte- 
sciu srszystkłcb są wszystkich cele* — jadynym 
regulatorem w stosunkach koleżeńskich być po 
wicny.

W cbwUi, gÓy Polaka ująla swe losy wc 
ssrłasna dloofe. nebwala powytaz* jzat smutnym 
grośnym obitwa*. Naienergicznieisły teś p»c* 
trst prtcciss-ko lei ocbwala zakłada żydowska 
akodomlcke mtudzieś demokratyczna, pr/ekunan* 
ta  iedynit arerok* i konsekwentna demokraty**, 
cya urtrołu Polski uzdrowić mole stosunki mią. 
dzy ludśmL kiórycb losy daiejowa sprtągly aa i*| 
s*®r1 sisnL

Racz przyjąć, Panic Redaktorze, uryraay sta 
cunku.
Żydowska Akademicka Miodąjeł Demokratyczna.

tf
Do Itidfl polaldegoł

W wielkiej chwili dziejowci, gdy zl*zc*m'.a 
sią sriekow* 'ptagoianla ludzkości, gdy do aow«go 
tycia powstają państwa i narody, witamy z rado
ścią wskrzassenic wotaej rapublikańakiej Poisk

My tydzi. którzy 8C0 lat z górą. tyli I współ 
pracowali razem ze społeczeństwem polskicm dla 
dobra wszystkich mieszkańców tego kraju, -o- 
iwladczamy publ.cznis. iś dołożymy w steW h  
starań, aby przyspii szyć odhadową państwa ^ol 
ii.lego, którego wielkość i rozkwit kolą nam g<ą- 
boko na acrcu My tydzi me pragniemy niczego 
innego, jak tylko zgodnego wapóltycła i współ
pracy ze społeczeństwem połtkiem. o czea si'o- 
zbicie świadczą cale dzleio pobytu naszego no 
ziemiach pul/kich.

Jako wrogowi* anarchii i wszelkich torm 
•poioeznego zamętu chcemy wszelkiemi sił.-mi 
dopomóds wlmftom polskim, na które ledyrie 
spada odpowiedzialność, aa obecna stoannkL do

. f t
iDo wiadomości „Gońca 

Krakowskiego
Fałszerstwo'czy aprowisacyjna halacynacya? f

•Gonioe Krakowski* z 19. bas. zamicścO pL 
►Do wiadomości »Nuw*go Dusaaika* Ust p. A. P it 
kasa z bukowska zaczynający sią od slówt »V. 
plarwszycb dołach listopada praystio tu do zaitć 
aprowizacyjnych. które przybrałyby niewątpbwie 
większe ro talary , gdybe aU hsterwmcye k*. 
proboszcza Machnika* ita. List sam zawierał po- | 
dzią kowani o dla ks. Machnika, p. noUryussa żaki 
i p. Zalwarnlekicgo. i

Odpowfcdzialiśmy zaraz wówpzas •Gońcowi*.1 
te  ajeśli chce sią dowiedzieć o wiąkszej lośd wy
padków. w których klsąśa stawali w obronie Ży
dów, niechaj przeczyta numery aNowego Dzienni
ka* t  ostatnich kilkunastu dni*. W zas-etsczo- 
nych prasa nas sprawozdaniach mogliśmy bowiem 
kUkakrotnia wskazać aa bardzo godne ■ tulskie 
zachowani* sią ksiąty, którzy — nieraz w przecl 
wieńitwio do całego mleazczańrtws jnp. w Lado. 

j myśl u wUlkim) — stawali po stronie betbroaati 
ludnoścf tydowiktel Dlatego zaopatrzenia lista p 
Pinkesa tytułem -Do nrtadomości Nowego Da t a n 
ka* byto coaahnniej -  b*zmyślne.

Driś otrzymoiemy Lat p. A. Pinkas a. który do- 
słownie ta przytaczamy!

Bukowsko, dnia 24. listopada f t l*  
Szanowna Redakcyol

W * Gońcu krakowskim* Nr. 140. a 19 Ustaną 
da br. by i umloesczony artykuł pod tytułem *Do 
wiadomości Nowego Dceontka ze przyszło .a do 
zajść aprowiiaryjnych. O tót oświadczam, ta o zaj- 
Jciacb eprowizacyinych nawet nic wspomniałem, i 
•wszem napisałem, śe wir ód ek«codeotów byli i go 
s pod erze rolni, którzy s u  i  aprowlzacy* ani teś 
wojną wcale nic wspóttego nl* mieli i y ‘eć nie 
mogą.

7vT-e»m zatem na !o uwsgr
/  powalaniem 

A. Flaka*.

jak najszybszego zaprowadzenia lado ! porzadko, 
przez Wazyrtkieb Ust bardzo upragnionego Ck^w 
my epoko)o i gotowi jesteśmy nczyosć wszystko 
aby len spokój Dyl utrzymany. To ta i z csłą 
bezwzględnością po tąpiemy i pi* Utulamy w obU 
czu całego cywilizowaoego świata sresalkltgo ro 
dzaju ekscesy i wykroczenia, jakich ta  i ówdzie 
dopuszczają sią ciemne i ślep* śywioiy sra*c*< 
spokojnej i bczbrc&ncj ludności żydowskiej. Nirch 
lud polski wie, śe ci, którzy do sbrodoicsych czy 
nów podżegają, są tylko wrogami narodu polski* 
go, bo ściągają na onróc polski hańbą, którei 
wttyurily sią nawet wieki śrtdoia. Ntacb lud poi 
aki tric. i*  te clrmne tily. które pragną popchnąć 
go na drogą gwahtr i bezprawia, są osto;ą nalczar 
niciszej rrnkcyk Wióra w ien sńosób chce tylko 
zdyskredytować i zohydzić ruch ludowy w Po*- 
sCe, chcb odwrócić lal* gniewu ludowego od w U 
śctwyclr winowelców I k,rywdzic>eli ludu Niw mt 
jesteśmy wichrzycielami spokoju publicznego. 
cL którzy ntaiąe na swoie usługi gadzmowa i orz* 
dałną prasą, do nieludzkich czynów podśagelą.

Oświadczamy uroczyście, te  wszystkie wiaśc* 
racilcwcno o nzs, o ttntzcm rzekomo wrogiem 
czy wyzywalącem ataco^/rUko wobec Polaków, są 
obludncm klamrtwem, obliczonem tylko na to. 
•by zmylić i obaiomuclć opinią publiczna. Nie 
mamy uoić słów oburzenia I pogardy, aby nt- 
leśycie osp ątnować takia postąpowanie

My iydzi wierzymy, śe lud polski, który wsm 
wirki całe znofU ucisk i niewolą, nio póldzia ta- 
dną miarą ua lep zbrodniczych betel, gdyś roze
tnie, śe przyszłość jego i ludzkości calci i*śy tyl
ko w zfod sir i miłości wsryitkicb te  wszystkynL 
Lud polstci. uiąw-zy teraz władzą w twoja rą.*e. 
ni* pozwoli nz to, aby budową państwa polsvc- 
go rozpoczynano pod znakiem nienawiści n a r -  
dwej prze* zakładani* naiwcr*ytelów wyznanitr 

j wycb, wydalanie dzieci śydowskieb ze szkol p il
skich lub nawoływania do gwałtów i pogromów. 

Lud po!ikk ois sprzeciwia sią tym wzniosłym 
' hasłom, które od wieków mt przyświecały, a któ

re obecnie Rs*d Republiki Ludowei uczyni! ka
mica'om wągiebym swojego ptogrzmu

Chcemy uderzyć, śe Neróc który ongi szczy
cił sIą tem. śe pierwszy etyką wproś-adzii w 
sferą polityki, łączył sią c innymi narodami rl# 
akiami podboju, ale unii i braterstwa I śwlscil 
przykładom tolerancyt religiinej I narodowej i 
dziś jeszcze, wierny twym wolnościowym trądy- 
eyom oprze swój ytorunch. do spoleczcń*iwe ty* 
dowskiego, ne zasadach równości i sprawiedliwo 
ści, U  nie dopuści d^ tego, aby śydzi tcd rcu  i 
wyłącznie ua zlcul polskiej byli uciskani i kr*y- 

ł wdzrnL
Jesteśmy przekonanL śe Polska hidcwe I re

publikański w myśl przylątei darś w całym świe
ci* cywilizowanym zasady lamookreślen a e iro - 
dów s t u  prawo narodu śydowskłego do li/M-- 
wienla o tobie samym w t wstystkicb sprawie*

I narodowych i kulturalnych, (i* obrąbie granie 
wolne) RcpL polskM chcemy tyć, lako ró/-nf 
i równouprawnieni obywatele, gdyś tedv*le «r rga 

: d te | i twórczej współpracy obu narodćw widii- 
my gwąruncyą pełnego i pomyślnego rocwojo paś 
atwa połikiego.
Tyaezasown raprezantacya atfedwa śyóó* nr 

Lublina tklndatoes d ą  s  10 grup f stroaakśaą
znuerayi ■ urna

i dżinie 10. rano od G do K. o godz. II. rano od L 
do P, o godz. 3. po poi. od R do T. w piątak. 24. 
b. m. o godz. 9. raoo od U do Z. Karty legKyma- 
; /n «  oaleśy przynieść i* sobą. Kto w oznacao- 
cycb powyśef dnmcŁ alf sgloaś sią. l«m« pobory 
za miesiąc grudzień pod ładnym wanmkiaaa ulu
bądą wypłacona.

Nadesłane.
Za rubryką tą  ndnkcyf sto odfowtnóa.

D r. H ed* I 6 ?ef 5ch r«1b e r
ordynuje w chorobach wewnętrznych jakotaś pro 
wadzi ambulateryum cblrorgłcsai w Krakowi, u l 
Długa L 10. 380

W sprawie „usun'?cia“ uczniów iyd. w  Lublinie.
Niedawno tenra donieśliśmy o -usunięciu, 

uczniów łydowtltlcb se szkól średnich przez -eh 
wteiaych holagów Dziś przytaczamy protest Iyd 
•lad  mlodzleły dem»kr*tyczreł w Lublinie o- 
"oezony w •Dztełinfko lubelskim* i  U  b  a .  
przeciw temu czynowi Jednocześnie uodałemy 
równi** za aDziennlkiem InheNkim*. o^rrw t na 
rodnwef ropm entacyi Żydów o . LahUoa. która 
daja w y ru  etanowlsku żydów zrobec państwa 
Polskiego.

Szanowny Panie Redaktora*!
NbleUzym prosimy o umieszczeni* na tamach 

Puuaytaego plama swego naatąpującage pretoato

tydowakiej demokratycznej mtodzicśy akadomi- 
ckiej .

Dota 17 bm. ukezata tlą w *Zlem: Luhd- 
skloi* przyjęta ledoeglośnle przez mloizśeś pol
ską czkól śradołch uchwala o usunięciu bezwzglę
dnym z lycbśe szkól młodzieży wyznam* molic- 
stowego. wobec wrogiego i wyzywającego sta
nowiska względem Polaków oraa detnorafizulaca- 
go wpływu mtodzicśy śydowsktoj na miodzie* 
szkolną Młodzi** polaka poatanauHIń zamaniic- 
stować tt» swojr stanowisko strajkiem jednodnio
wym w rpinicdzlatok.

Wmgto i  wyzywąjąu* ątanowiako wzgląd as*

M O N I K A .
SrakÓw, 28 listopada.

— Wezwaniu. Wszyscy stale lub chwilowo w 
Krakowi* przebywający oficerowie a tor kapitano- 
wie, porucznicy, ppotacznlcy iakoteś eborąśowe 
wszolkich gatunków broni i ałuiby. ni- mztący do- 
tych c za j  stałego przydzielenia ziuśbowego. egloeić 
się maią osobiście w Siacy) zbornej dla otworów, 
u t  Lor«tań*ka liczba tó, t  ed an  ponownego 
wypełnienia kart cwidencyjrycb w aastępuląeycb 
dniach:

W* czwanek 28 b. u . o godztni* 9 rano * 
UUzmml początkowani nazwisk od A do K, o po-

Dr. Henryk LeucHter
Spzcynliaia cborób skórnych w«n«iycznycb ordy
nuj* jck dawniej w Krakowi*, ul. Straaz*w« 
skirgo L I  1 | 39f

Do WPanćw Adwokatów!
Zwracusy owngą U  §ądj -HededakU 

dopuszczają obecni* jako rsoernlków jo
dynie adwokalót* z  tladzlbą w grar-fcnck 
nowoutworzonego państwa nJcm.- tr-itr. t, 
grożąc skutkami żaoożnodcL nie uznają 
pełnomocnictw aubitytncyjnycli, wystawto 
nych przez Kolafdw z  siedzibą w GaficyL 
Zacbodii lady ItonisczaoM prtadhladnmt 
tuL  sądom l  władzom poUL pctnomocaictw 
bsspośredaicb*
Adwokaci Drowi* Pasatowi# wn WlcdsU.

Dr. Natan Kornsold
Adwokat

obrońca w sprawach karnych, orządtsjt Pt 
Dominikański Nr. 4. TsIsŁ ! 196.

D r .  H e n r y k  A t l a s
ad wakat w tu tk ą

powróci! i prewadiś kancalaryą jak dawnM ar d#» 
cw p. Michała Słassktowtssa (obok *%d« nbwodo- 
wego). 411

Dr. S. Aronsohn
lekarz w Podgórną Kyn*k 13, 

ordynalc od dala dzIałeUsego Jadysk w óosk I k  
od gotfstsy 8—U  prssd p a i 4 iŃ-fl {Sfah 411



— ro jed lraafo lU dy  mtAta* Krakowa >dtą 
d** ait d_b w i cxw«rt«V 28 b. m. a —atąpołącym 
fianadliom  dtlconynt

!. VC nioski Konutyi muszka n*ow»-, w spraw* 
bodowy tanich mieszkań a r u  wybór 6 członków 
kody azdzor-ciej do Towarzywwt budowy mnui* 
-ayćn mieszkań i icb ustąpcow . trrcsic • wyboi 4 
cuoakó*  sarządu tego towarzystwa li 2 zastępców.

2. Sprawy szkolne,
3. Sprawa hwnCueyi aa acnwą apteką przy oL 

tm. Gertrudy.
— Oglobioote HcytacyŁ 2 an ąd  zupy solnel w 

Wieliczce i jcda w drodze publie*uei rozprawy 0- 
lortowaj d o tuw f meteryatóir aa rok 1919 w ascae 
gobuM cli wągit. kolutt. drzewa LopabaoLga kan* 
•cwiiło 1 wyrobów a drsawa. gwoldal szyn. blach, 
dźwigarów i rożnych m ater,slow zelazn,cb. sma
rów mwaayaowycb. artykułów skl»,x>wycu. mato* 
ryatów budowlanych I pi»ty dla koni

0  k rty  wuuść nalały ptied d o . «  20 gnidna 
1 r, do u n i |J a  zupy solnel w W irliac*. Sw o* 
gólowycb wyjaśnień oda i la Zartąd tupy sobe<

—• n n u ł  Ji a n a l u i ,  związek żyd ml ak. 
aawiadaaua członków, li daia. t  1 we czwartak, 
odóąuiie eią o goda. 6 J0  snecc. zebranie planarna 
ctfpnkóp.

Wa cswartek: Sarca nuciarzyńifclu tragedy* 
w 4 aktach.

Z kra u-
Gorttoc, 21  listopad*. ~2f m.oścU *aszam ulata 

lut epulcctcńsiwo pclakic ósulnie atar w rące S p  
ko, i bezp,ec«cń»l«.o publicsn i w miPtc.e i po
wiecie — oprócz kJku sporadycznych wypadków, 
.aarzLjąeycl eią aa DuryUryach ila s ta  po wiUck, 
gdzW ludzie w mundurach. wojskowych dopuczcza* 
W eią leszcza w.irocz.-s — aia posoótaw a prawie 
adc do życzenia.

W Surach, wsi blisko Gorlic leżącej, odbyt się 
11 i s  b m. wice. oz którym p. Boczek, członek 
('Pisula* Rady naród., wyraziwszy potąpienfo dla 
ck/ccdcntów z CL. ran owa i Brzeska, pt*i>,ineych 
dobrą sławą Polski, wezwał ludność do spokofu i 
pracy nad utrzymaniem bezpieczeństwa

Niektóra spolsczróslwa poUkiego w mie 
ście, oburzona są wctatalą koraspondencyą >N 
DtJcnmaa« z Gorlic O tói wzmianki, o radcy M 
poicga rzeczywiście oz (atatnoł omyte*. którą a 
obowiązku prostujemy w tym kierunku. te  nigdy 
w oposóu w ostatniej korespondancyi opizany, a*ą 
ni* wyraził. Pozatem Jednak nla Jesteśmy w lianie 
n ln o  ozJlc «ry. h cbąci, niczego wlącai proiiowac, 
bo 2ydów dalej dc straży obyw atelki aią ate 
przyimuta, i traUtuJe sią icb w ogóle dsU] Jako Ura-

I clorządnycb obywateli Jeżeli spułreztńrtwo poi*
— Otswicł w nraadnracb hfobow ych u*f|ata • >■« ma iyezy tobie, by o podobnych rzrcsach ra

nią po Krakowie. gratując szczególni* w dzielnicy i blicznia pisano, dlact-go pic w yjące nam pióra
iw łs n k lti .  OncgdaJ zjawiło aią znowu u rodziny. s rąki prjei gruntowr. zmianą stc-JowLoeąo wobec 
X. dwóch •«IIc”tow*. którzy chcieli wymusić za. i oat ,t  *nic i f « A lok ll aią nar t„  tuje 1 po

•NOWY UZfgNNBb  _
wh-lk,m przy cum  obraitorsll flo o m  pobtt lego 
t tw*ą'

2vcie kolturalbe srtród tutenzazo cydoatwa 
rozwija sią z dnia na dsien, a to aziąbi dzislabosci 
prezesa lub typ Bibl.oteLI pi WLSi.rn.onL tiara* 
niem którego bibhoteita Jut postać, około ICO to* 
mow I nu oalo ISO członków. — W lokalu biblio* 
tnki odbywują aią w  *obotą wykłady i odczyty <'■* 
ukows.

Jarowtaw. Nkstoiy t u nas srttslku h Hp  
w.ui* ZiydowaWi * Rady oarodowef do atworreniti 
milicyi tydowskle) były haukuteczn*. gdyz wlzdza 
i torzorgąsizowaną iuz miliryą żydowską ro/broiłL. 
— Ponicv. a t rai władza m ulicowa nie moglt w in 
ny sposób cabispiacsyć bazpioezaósiwt publiczne* 
go, przeto przeszło do togo. U pewnego tri«v«ora 
rozbito sklep kupcz tydowskiego I doszctąinia go 
i abosrano. Ponadio dnia rS.Ittu. w samo południa 
tłuszcza (miądsy nimi aiezlłczona tłumy sblonstwa 
przybył igo az lz i |  dc m utu j zrabowała w kilku 
• lefscaci ikłepy tydowskle Dopiero teraz uniat- 
kowala władza, te  to nie przelewki i zebtalt sią 
nc gwzh do Mrgeaituwtnit ogAłnei miłtcyi nbysrt* 
tełakieł oraz tandzrmeryL Ne przyspieszenia n i  
akcyl srysrazf i roumiet wpływ tydowaka Rade ae 
rodowa.

Przy. walą a całą dolowoiui te  wsicikla cays. 
nikt rządząc* obecnie energicznie aią zebrały do o* 
u , |  n*.il* porządku i spokoju w mletełe 1 powie
cie ł dzląiii łamu mamy w m'escie apokól. a w 
powiecie równict aią nosunkt popraselatą zwła

oanr sum,’ pleniątne. Znikli dopiero na srtmunką 
•  aprow.*d:e**.iu egraia policy.aega Oairzega sią 
prk.d pórSLiem na lep suekwalym 1 umuśestom.

Na tlejmy wojenne i cłerpiącycb niedostatek 
W Paiazlycie złotyli w dalszym ciągu zamiast wicó 
sa aa trumną blp. Oefeara Kornfetda na i^ca pp. 
leona Steinberga i Izydora Vogleret po 10 kur* 
1 eon Sieiobrrg .Izydor Vogłer. Herman Werbel, N. 
r.c an o e  sr i '.banów, Blecbeiacn, Nord. Scbónbcrg 
f  : Jł.-wof Kleisbcr/c r Wa< sn. Coldwawer Immer 
glbck. Lamtcr. po ó kor i NN. Rioaar O bi Otranlk. 
po 5 kor.t K lainber.t, K wrl Dawidowicz. Ratt* 
minn Birnhaum. Warlb W erbel Schwarz. Zeiltcr. 
KK, po 4 zor R irgsmcbt. Wiener. Dr. Geldmaan. 

^Drobne datki S kor , tazeni 2i2 kor.

Repertuar teatra miej. bn. J .  Słowackiego.
We czwartek. 28. łMopade: sWaebłarz Lady 

iPtactcrmcrc* Wiłdet.
t ' Piątek. 29. bm.i sWyzwoteales Sb Wyeplad* 
tkiegoj

Repertner miejskiego te a m  powetrebaego.
We czwartek, A  bm.i •Wniastek A^ionsą*, 

■Chłopi arystokraci* i sWesele w Oico.la ••
W piątek. 29. bnu Uroczystość Uatopado rai 

•Płeśn nad pieśniami*.
W aobotc 30. bm. po po* idnhit Dla młodtluśi 

m li sChory z urojenia*) w.eczoremt »Ksiątniez* 
aa czardasza*.

Prrociw .Nowemu Dziennikowi*
Po »GodvU Krakowskim* I • Ludzie KatoU- 

ajkkn* — iąJa  dziś znown *11. K*rycr Codzienne* 
spddcromlenie* »Nowego DziąnniLa*. Wdawania 
ślą w po cmiką co do naazego atoaunku do A O. K. 
(Arueeoberkotnmando) me nwatamy za potrzebne, 
gdyś Joatesmy przekonani, za aam *K' ■ ,*r* nie 
wierzy w to. co j.l*ze. Wszak a isJan .dyni ty* 
daefl przed nam! tarpoczał wycnodzic »Nowy kn* 
ryer Krakowsku (obecny lO esk c  Krakowiki*) — 
czyż |  to pismo powstało z inieyatywy lub za zpe* 
Cyalnem poparciem rządu austźyacklego?

Zarzut, te  »pluj«tuy nlaustanme na polskość* 
fcet potworną pot warzą, na okraalenie ktdrej brak 
wprost slow,

Wydaliśmy dui.rchi.ae 139 nur trów — niech 
wKuryer* preytbrzy | e d n o zdenle, |  a d i o iłowo. 
Ijtóreby zawlatzlo *plueie na polskość* lub »ase* 
rteoia nienawiści*! Słyszycie, panowie. • e d n o 
•Iowo przytoozciel — wy wszyscy, którzy ignoro* 
feede i świadomie przemilczacie watytlkra nasze 
programowe r  irtw y. wszystkie artykuły t rzecze- 
jn> przedstaw eoia w 4  a wie «li ko*tydowskiel

2ądac.e *połkrom'enla. *No~ego Dr cnntka* 
— czy sądzicie, te  przez to zaniknie taogmtmt* 
■pruscy śydowikleł w Polsce?— Gdybyście tytka 

trochą myśleli powatme o tern, co naluiy ucitoić 
z hulioticwą rzesza śydostwa polskiego, lo uznali* 
byście,* te  pismo, które p r a w d ę  chce wnlość w 
tak bardzo zkomplikowane stosunki, 'która nett- 
rse n o s . tpdrczennsru  polskiemu, csrm ta i cze* 
go che*i tydzi. Jesi ko i j e c z n e m ,  koniecsnU). 
ezom dziś uli kiedykolwiek, ieśli raz m s nastać 
eookói w lam padtlwia którego obywatelami nai* 
żrfermat«tyml i naitoialnletezymi leeteśmy I być 
chcemy. __________________________

l Cakule — to nikł nam prawa odebrać nie moiu, 
byśmy sią >W tyll i protestowali... Prawo fo przy- 
elugule nawet niewolników!! Nie pomngą zatem wy 
rtuty podnoszone na posiedzeniach Ty mes. t „rzą
du miasta ,td* należy raczej porzucić zzkodłiwy 
rystem. który do tilczugo dobrego u le  pruwudtl 
i który ebsolutnie kwc^tyi tyd. w Galicyi razsrią*
*ać nie potrzli. 1 e r  ludzie. |ak zaśiadaUcy w 
Tymcz Zarządzie kanelnicy S ł  Grubntr lub Le:b 
Degen nie mo^ą w iaac r  sposób n u  reprezentn* 
srać I sryratać wolą spolcczcśistwa tyd. Nie m«tą 
do tego wcale Ugitymzcyl ani zdctnoścL ni ssy* 
kształceń 1 i co mówią (jeteli wogóle mówić urnie 
|ą?J, isst fal*, a wprowadzaiąi ym w bied aprlr* 
czeóitwo pokkie. Ludsość zydowsta r.ilzstr Gor
lic Jak cełei Galicyi — o tem wiedzą Penowi* do
brze. bo duliśmy temu sryraz niejeden raz nn sgro 
madzeniacb publiczny h i nn tem miejscu, w 10 
resTKmdcneyaeh z Gorlic — itoi n t  siLnosrlclni bet 
■ .".isdnd lojalności wobce na. da 1 państwu poi*
•kiego, w któram pragniemy tylko tako rósmoupra 1 Cl9 1 naiycbmlesi tkcyg w kierunku odbudowy cen ‘ ‘    . . . . .  . . . . .  « « otizem

szcza, odkąd przyuretitowane sriąkuu eząść mor- 
aeeców, którzy w nocy z Ib. nz t6. bm. -smoi- 
dowali rodziną Cbzrvtan6w w Tuezempaeh i wszy 
stko tam te zrabosrall-

Rede mirlika posriąkszyłe tlą przez zekooptc 
wanie 12 osób z (ona mloszkedców, którzy ^oląd 
nie mlzii prawa wyborczego. -  wtąc aią tdenokra 
tyzosrala i srybrałr na naecUne miejscz nowe .oso 
by. deląće rąicofmle, te  i tu .awlelc nrwy duch. 
duch pracy nad dobrem ogóln w kierunku nelbur* 
dsicj demokratycznym

N. D. .
Rzeszów. 21. łistopadL. (Z działalności 2. R. N. 

— Rewtzyc w botnieneb i domach prywatnych. — 
Zorganizowanie sią orłodoksyi lokalnej.)

Po swem akonftytuosranlu sią srybrate lokal
na Żyd Rada Nir"dwe ze sw-go Inne nastąpuiąee 
komltye: t, gospodarezo-handtpwą. 2  finansową, J 
prasową. 4. etatystyczną i pomocy nrasenef. 5 dla 
•praw kabntnyeh i kulturalnych. Komisy* gosp.* 
handlowi pod przewodnictwem‘p. Blrmane *ozpc

wnienl obywatele se<póldzUłać I w*nółpraeosirać 
nad renesansem wielkiego I nirpodl Państwa Pol
skiego nad budową niewzruszalne! rsodslasry dis 
sryiworzenle sprasnedllwrgz porzedku społeczne* 
go i harn,iini!nefo u *v  liścia narodu polskiego I 
narodu tydow^kMo. Naleśz wv*«zete ponucić stru 
sią oolltykąl J rs t to dowodem braku srsrolkM o*

I nedroseienia stosunków handlosrycb 
mieście. 1 ■

W piątek, dni* *6. bm., odbył* aią w nbu głó* 
wnycn hotnteaeb lakotei we wizy tik  Icb muycb 
domaeb modlitsry rewizya cetrm seynalezlrnia rze
komo ukrytych tamte prze,* Żydów tarasów  * roni 
palnej. Sukces . .  < z. wiście był ogromny I odpo*

;   I
L „pieni* friąkezych o a n jr a ,  w Palestynie ciT' 
e^wdacow z etom. n w u m iL k i
* Oąiaowwe kolo Stczaaosióf paw. Chrsano*

Hkecasy entyżyd .wskte. które ogarnął y . 
wie catą Galicyą zachauiu.f nie ominąty 1 
wie w powiecie chrtanowskUo. Obi „z *puł(0iltj v' |  
wywołany u mifcszkańców lydowskich nri, L  *1 
zgrozą kttdego w kier zwiedzziącego tą I
wość. Smutne I nolesne jezt to. t« w Pugru* , . t |  
tych brali udział oprócz szumowu epofcczcn.iJ. I 
po aajwiąkazej cząści i tutejsi obywatele, .  "I 
od dawhz z ludnością żydowską w zazylych J  -il 
stosunkach. I tsjt obrabowano doszczątmc sk\V I 
mieszkanie zacnego ooywaicla p. Eliasze Rau<h | 
w erg r-. Józefa Siapir.n, l a  Bób z Rcdnwr, 
mona Mandelbauma. Eirauna Jakobowiczs a 1 
BendelU Gutlera. Nie omioiąto i biednei wyt0‘ .1 
cy Scbtjndl Mandeltiolo. której odebrano |„  ą0 ,1 
mae przedmioty^ etzaowiące Jedyni metątek b:t!| 
daczkL Rebanki te n s  zly prawie dzteo celz* 0ł. I 
stąpnngo dnL miało eią odbyć pewne zebranij ^ 
Uidynbu Kółka .olniczego. poczem wsseaiąca t«r. 
Iz dokończyła rabunków, dnia poprzodniegt. e*M> 
d»*ąc spokoju' b i mieizkeiącycb tu *v‘ 30 ąj I 
obywatel! p. Ptaku? Selingera, któremu wyrs „ 
wano sklep i mieszLante, ■'Tialmz Solingen, Ss. | 
muela Fadera I Abianama Sultagera.

Saaofc W aorawte podan y on-gdal przez tu, I 
w fadoaosd o sW er id i  w Sanoku otrzymuicit, 
uryjaśnienia w lyu. kierunku, «r raj >unkl sklepi* 
i mie**lań śydowshich miały miejsce Jedynie y 
Poradzie olchowsklel gminie, przyległej do Sanv 
ka, natomiast w mieście samem zaszły tylko wy. 
p*dkl rabunku ua przedmieściach. Poduieść iednj« | 
należy, U senackie władze cywilne I wojtkcwc tt. 
rii. ru drugi dzicu zarządziły nzjrurowsze *r-dh ' 
ostro tu  ości, które dotąd są stosowane tak. t« ob«. 
cnie panuje w um cm  mieście i na przedo.itś«. ;( 
spokój.

— K odoa wśród iy 0owskłcl party, robot*!, 
osycti w Worzzawta. »Arheiter*ZuitLbg« donctr 
w zjednoczonel komUyi organizacyinei wszyi:ki;h 
3 żydowskich party! robotniczych ujtwnilt sią r<5- 
tmcL zdzó pomiądzy poale-eyonistami, a buodt;. 
stam l ro d e n s  gdy pierwsi ftaózll wyborów pro. 
portyonttayck, uo tydowskiej rzdy robr. 
tnics«L drudzy wypowiedzieli eią przerw, 
ko temu. Do porozumienia nie doszło. Ontcnic od- 
byw.ją sią wybory do dwóch śyd. rad rnboun- 
czycb. Pzrlyz S. S. aolidaryzute sią z *Bu »d*?n •

— Zelrel-nctdsrf w Warszawie postanowił. 
|ak donosi tLubl. Tagblat*. wstąpić d żyłntr. 
sMeb rdd robotniczych, tby  .czuwać nad ogAlno* 
żydowskimi tatcreramL* (?)

ryantacyi i zupełnet nłei9iałcmnśeł rMtyeh dątań włedalą^y *upełnl« położonym trudom, gdy# znate-
tlono w iednef s bołnk.^ parą butów ■ w drugiej 
stary płaszcz. J u t  iem fakt rewizyt w domach 
modlitwy musi óo głąbi oburzyć każdego człowie
ka, a okoliczności, towarzyszące lejfe rewiz*i. mu 
•zą tylko to oburzenie spotągowzć. Bo i>o ylwf— 
s to  władza nesza nie zukiddt* etu«ownieiszei pory 
ne tego rodzaju oksperymrute |ak tylko, rtątek. 
dzień targowy, w którym tysiące okoCcznycn wis-

— nazywać ironłstów wrogimi Pil«Vl ItsU czarni 
podr-hnemt Zamiast zlorzecz-ć n n ltlf  •■złeśy za
poznać etą WTcn d a  z programem i ideałami eyoni- 
ztpul

Dąbrowa koło Tamowa. (Zgromadzania r trodo 
wa i przekizialcenie 1 sbaiu.)

Dnia 6. a o godz. 5-ci po poi odbyło słg tu w w. ^
w wiuikiaj sali miojecowego Letb hsu.ldra.iu, k tóri ' | CUn s  m r  le praebęwa. Mr.ins -o lls  u r»tw.i 
była przepełniona Indnością tydowską. zgromadza* ■ seyobrazlć. laką to paniką wywołało wśród ludny* 
nia narodowe, m  którem po przrmówimiu p. Dra i d  tydnw-klei W nystkłe sklepy natychmiast po 
Lkma a Tamowa nehwaloao znane razolucye co | zamykano i z trwogą oczekiwano końca targa. Na 
do pr-or mnieiszośr, narodowej w Polsce or*z co d o . ezcząśc‘e obaw* okazała tlą plor**ą i wtry*iko w

h czf- 
poslą* 

przeprowr
. . , . * *. --------  drałącegc. Wydal ten pan lowiem żołnierza s ua*

tarodow' je  kiorego weszli pnedstzwldele w szy. Jczanym bagnetem do raWne p Lewina z rozks- 
stkieti waislw ludopścl. młnnowlcie ze starego ka *em. by nfychm tnil t, unicc olwonył. Nie po* 
balu zostali, op. SartoH, Ch'11 Margulies, drand, mo^if przedstawienia rabina, te  on prrecieś bośnl 
Hbljaendcr, KQn*tli r , Fłełscber. Hsmnel Stiegl<tz,1 eatnł ul* sawiaduie l t*  należy zią zwrócić * tent 

. * 2 ? ^ c?° “?n?1,0,u narodowego wc-1 do zarządu bożnicy, musieł sią natycbmalst zebrać
ran również oy weksler. lekarz Dr. Rapnaport, J |  pod eskortą wojskową udać sią. do zarządn bo* 
Dr* R eengtrten, Ur. Kobane. wchltshiger, W urzel.. tn.cy po klucze i asjsiować przeszło dsrir i pół 
Ibgoer, Fisebman. Flębęber Mojżesz, Fischer, józef godziny rcwlri\, którą przeprowadzono as nadto 
Hclt»»ndcr 1 ChJm  Ltebł. ' skrupulatnie. Przeciw go rodzata pustąpow-otn

Komitet nirrdow y złoty! hołd Rsdzji Ne* p re  ot kahalu p. Dr. Sebnee natychmiast o wiedzy

Ze świata.

rodweł żyd. w Krakowie i r  mj j I eią pod jej roz
kazy, oczekując |e| dalszych wakazówek. Wśród n* 
roczystego nartroiu zgromadzenie roswiązano.

Przed kOk.. dniami Mamslo tlą kilko osobni
ków uzbrojonych w karabiny do ssynkert* Cbatau

rap  .testował.
Nic ograniczone rtą do przeszukania bożnicy, 

lecz również przeszukano gruntownie poszczegól
ne domy prywatne z tyra rauym skutk.em. Pod
czas gdy wiąe rewizye te nie przyniosły * rze-------  — --------------------- ----------------- -------------- m u l  ^w j • *  r *  *  ł I  —
ezywissości Zsdaych rezultatów, ros«lewaią cierne 1 

,— , — ..,  -------   v„„.„  w «v.wwv„ - cłem en ta pogłoski, lakohy nlcijrtko karabiny ** bo
rna * izelkie ruchomości kiórc |akąś wartość przed tnlcacL znaleziono, al« nadto karabin mj srynowy. 
Luwlaly —  wysirzeklli do bezbronego 70-letniego Cc! tych rozsiewanych poglorck leży ra dłonC ate 
Tanda zadając mu ciątką raną w okolicy płuc, Pa! na sscząścl* nikt ikn u lary nic daje. V1,01 tul nich 
strzelony walczy ze śmiercią. I dn'ach zorganlzosrato eią stówarzyszesle ortodok*

Oocgdai znowu wlamal eią dotycbc-rs nkwy- rów » J k n o  croc Ja kture na twem płww- 
śtedzeul eprewc r do Judy Kahanegc w Gru, zowie 1 ezesa posiedzeniu nubwrliłc zebiać środki £ za*

— W sp e v >  ekładn nądo  żydów Id* o w 
Paśeetynk. Telegram a Hegl w eprawip rządu ay 
duwekiego w Paleacynic. umietzezooy w .Kiicw- 
skaja Myśl*, pedale lako ministra rolnictwa r..s 
Oehowóticgo, jak to jHSdal aamietzczoiy prrer n i  
wozorai tolegram z Bazylei, lecz znanego dz>rts* 
cza syontetyoacgo w Ro*y>. Mcnachco a Usv«k»- 
nn.

W Poznaniu uw iązała sią Żydowska Rads 
Lodowa, która wyd*ła odezwą 00 żydowskich oby 
wztcłi i żołnierzy.

Połolenta żydów w Rumunii Puder*- gdy tu- 
muńscy polPycy na Wągrzeeh wygłaszają mowy
0 p.zv!aroi mtedzy Rumunami a >braćmi-żyadtuii. 
romuńskie władze rzaduwe zaprowadzaią corsa 
nwwe ogranickenia przeciwko Zydcm. Jak donoó
Jad. Rundschau*, wszy;II nądaw* ttk o łr w

Rumunii eą dłn żydów UMtnfo zuutkaląto. W o* 
statnim czasie nio przyiąto do nich ani Jednego 
Żyda.

Presa i politycy rumuńscy podjudu „ lud w 
uloelychany dotychczas tpusób przeciw ŻyJou. 1 
hecy pogromwrj biorą wybitny udział członkowie 
rsądt rumuńskiego.

— Ófieko I cukier dla prosiąt. *Arbaiter-ZU • 
urzyteezu z organu agratytiuy nitmiaekieb *D*r
1 !zaen>* Ondln. odpowiedź redakcyi- w któret U 
informuje czytelników, że proilątom nie należy 
dawać ciepłego mleka z doju. lecz lepie! iest mie
szać 2 czą*ei świ«rżegr, mleka z doju, 2 cząści wo
dy i 1 eząść lu tego  cukru. Ciepłą tą mieszcniną 
należy dawać »swierząłkoffl* co dwie godziny — 
Cborry i dzieci nie mrlą mleka, clo presiątke. któ. 
rc el. rpreedaie sa drogie pieniądze, meia «o P~ 
doetetkicm. -Lecr skąd biorą agraryi/tso biolr co* 
kl«r? Dóstflą go oczywiście w naudlu zamiynuyn, 
z którege ciągną niezgorsze zyski.
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